
ParaGraf, Z innej strony
popatrz na mnie yo, ej, popatrz na mnie z innej strony, całkiem innej perspektywy, ja jaram gibony i zbieram w sobie siły, odczuwam delikatny dotyk, perfum Twoich zapach, unosi się aromat przemijającego lata i znowu będzie padać, nie ustająca mżawka, już wiem że bedziesz płakać, bo zostałaś tylko sama, odczuwam delikatny dotyk, perfum Twoich zapach, unosi się aromat przemijającego lata i znowu będzie padać, nie ustająca mżawka, już wiem że bedziesz płakać, bo zostałaś tylko sama
Nie moge obiecywać rzeczy których nie potrafię spłenić, ten jeden dzień za długo na długo był nie potrzebny, juz byłem tego pewny, że nie ma sensu się męczyć, to postanowienie utkwiło w mojej pamięci, a Twoje dobre chęci, nie pomogą niestety, zachowaj dla siebie podteksty i wspólne sekrety, które łączyły nas kiedyś jak bardzo silne więzy, gdy ogarniałem teksty widziałaś same problemy, ciagle te same problemy przez te pare miesięcy, wydałem w chuj pieniędzy na Twoje pieprzone potrzeby, tylko wtedy tak trudno było o bycie trzeźwym, nie żebym miał narzekać, ale puściły mi nerwy, jestem sto procent pewny bo to ja znam konkrety, ale mam dośc prania brudów i wydzierania gęby więc zaciskam zęby i chowam perspektywy, wiedz że także Ciebie pochowałem razem z nimi
odczuwam delikatny dotyk, perfum Twoich zapach (nie zapomne Ci tego skurwyździro), unosi sie aromat  przemijającego lata i znowu będzie padać, nie ustająca mżawka, już wiem że bedziesz płakać, bo zostałaś tylko sama, odczuwam delikatny dotyk, perfum Twoich zapach, unosi sie aromat przemijającego lata i znowu będzie padać, nie ustająca mżawka, już wiem że bedziesz płakać, bo zostałaś tylko sama
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